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Wiadomości krajowe. 

— Z Wićdnia, 

JCKHMość najwyższćm pismem gabinetowóm 

z d. 3. b. m. raczył c. k. konzulowi jeneralne- 

mu w Odesie, kawalerowi Thom, nadać naj- 

łaskawićj z uwolnieniem od tax tytuł e. k. radcy 
gubernijalnego. 


Jego książęca Mość książę Metternich, 
JCHMości kanclórz domu, dworu i państwa, d. 
47. b. m. przed południem odjechał do dóbr 
awoich Itónigswart w Czechach. 


GazetaWićdeńska zd. 17. lipca zawióra o trzę- 
sieniu ziemi w Wićdoiu uastępujący artykuł 
K.L. Littrowa: »We wtorek d. 13.lipca o go- 
dzinie piórwszćj minucie 34 po południu (śred. 
czasu) dało się tu uczuć w wielu miejscach, 
między innemi także w tutejszćm obserwatory- 
jum, trzęsienie ziemi , które objawiło się w trzech 
prędko po sobie następujących uderzeniach, od 
północy ku południowi. Zjawisko to było zresztą 
w Wićdniu tak małoznacznóm, że przeminęło 
niepostrzeżone od większćj części mieszkańców. 
Przytóm zógary w obserwatoryjum szły nieprze- 
rwanym biegiem , jak dalece poprzedzające mgli- 
ste powietrze dało to dokładnie rozpoznać. Moc- 
niejszćm zdało się być wstrzęśnienie w okolicy 
wiedeńskiego Neustadu, gdzie według otrzyma- 
Dych właśnie wiadomości tu i ówdzie nawet bu- 
dynki pouszkadzało. 


Wiadomości zagraniczne. 
kiiszpanija. 
Madryt d. 3. lipca. Posiedzenia Senatu 
przedstawiają nam od trzech dni niespod:iane, 


wznoszące umysł widowisko. Świętości prawa, 
uczuciom macierzyńskiego serca, nieszczęściu, 
a nawet iirólowćj winne uszanowanie, znalazły 
tam wymownych, śmiałych obrońców, i czego 
cię najmuićj spodziówano, owe dawno już tu 
niesłyszane , inna raza tylko z szyderstwem lub 
niechęcią przyjmowane wybuchy lojalnie myślą- 
cych mężów, doznawały głośnćj sympatyi, uwa- 
gę na nie zwraczjących słuchaczy. Mowcy ci 
wypełnili w taki sposób wzniosła powinność bro- 
nienia najświętszych praw ludzkości, że nic do 
Życzenia nie pozostawało. Największe, a na nie- 
przyjaciół prawa najdotkliwsze wrażenie czyniła 
jednak miana onegdaj przez Senatora Car v a- 
aco mowa, w którćj śmiałą ręka zdarł larwę 
obłady. »Twierdzonoś rzekł »že majatek firó- 
lowój Izabelli roztrwoniono. Podejmuję tę 
rękawicę, jakkolwiek brudem skalana. Mo- 
żecie Opuszczonćj matce wydrzóć opiekę nad 
jej córką, bo jest was więcój niż nas; ale jak- 
kolwiek przewyższacie nas liczbą, mie zdołacie 
bezkarnie wydrzóć honoru Iirólowćj. Gdyby ob- 
winienia owe ponowić się tu miały, formalnie 
wniosę, ażeby do mianowanćj przez Rejencyję 
komisyi inwcntarskićj, dodano kilka osób ozna- 
czonych przez Królowę, a posiadających jéj zau- 
fapie. Bo tu oskkarzają a nie pozwalają obrony. 
Nim to nastąpi ogłaszam wszelkie obwinienia 
za bezzasadne i potwarcze. Wtedy dopićro oba- 
czymy Czy roztrwoniono majątek królewski, lub 
czy chcą go dopićro roztrwonić. Nieobecność 
Hrólowćj iirystyny i ukrzywdzenie jéj mało- 
letnich córek, za tylko pokrywką, dla padania 
haniebuemu łupicztwu pozoru prawności. Tak 
zwana rewolucyja wrześniowa chce tryjumf swój 
tym sposobem jak go zaczęła, potwarzą i gwaj- 
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tom, uzupełnić.s — Rozprawy dnia dzisiejszego 
dalćj się toczą; skutek ich przewidzićć można. 
Prawnemi dowodami nic Iirólowój-Matce uczy- 
nić nie zdołają; uznali to nawet jéj nieprzyja- 
ciele w Kortezach. Ila tego odwołują sie jedy- 
Die na konweniencyję. — Na dzisiejszóm po- 
siedzenia Senatu znowu bardzo Żywo odbywały 
się rozprawy. Nieprzyjaciele Mrólowćj-Matki u- 
Żywają zwyczajnćj broni, to jest obludnego oszrzę- 
dzania i wstrzymywania się niby z zarzutami, 
Lecz broń ta tém bardzićj się przytępia, im 
jest częścićj używaną. 

Pisma madryckie zawićrająa okropno szego- 
góly o bezprawiach , jakich żołnićrze załogi 
w Alhucomas, obwarowanóm hiszpańskiśćm mie- 
ście na wybrzeżu afrykańskióm , podczas huntu 
się dopuścili. Dnia 7go czerwca, gdy właśnie 
capstrzyłkk bito, jako hasło dał się słyszćć wy- 
atrzał z działa, poczóm trąby i bębny się ozwały, 
u Żołnićrze z okrzykiem: »Ńmierć urzędaikom, 
alicerom , niewiastom i dzieciom le do broni się 
rzucili. Oficer, który ich do powinności chciał 
przywieść, padł od wystrzału zabity. Guberna- 
tor wysłał adjntanta dla zobaczenia co się dzieje. 
Ale i ten nieszczęśliwy poległ od wyuzdanego 
Żołdactwa, które go aż de własnego domu ści- 
galo, gdzie przede drzwiami przeszyty bagaetera 
ducha wyzionał. Dwóch sierzantów i dwóch pod- 
oficerów doznali tegoż samego losu. Dwóch is- 
nych, Mtórzy się do Kościoła schronili, prosili 
wikarego, aby za ołtarzem ich ukrył, spodzić- 
wając się, Że tym sposobem śmierci unikna. 
Zaciekli Zołniórze rozbiegli się po całóm mie- 
ście i oddawali się najstraszniejszym gwałtom i 
rozpuście, kradnąc i rabujac wszystko co im 
pod ręce wpadło. Od tego dnia aż do 14. na- 
stępowały ciągłe biesiady, nieprzyzwoite tańce 
t orgije, do Których także uwolnieni wieźnie- 
wie z galar należeli, którzy ilość rozsianych po 
mieście rabusiów i zabójców pomnażali. Atoli 
dnia 14. czerwca, gdy gubernator dowiedział się, 
ił między spiskowymi wszczęła się niezgoda, 
udal się w towarzystwie dwóch oficerów do ko- 
szar, a napomnieniem i grożbami przywiódi żoł- 
niórzy do posłuszeństwa i dolazał tego, iž ośmiu 
bersztów wydano, ujeto w więzy i bez oporu 
rozstrzelano. Jeden z towarzyszących mu ofice- 
rów odciął żołaiórzowi szabła głowę. Odtąd nie 
słychać nic nowego ; jednak to jest niezawodna, 
iż żołdactwo na nowo miasto opanowało, i że gu- 
bernator ulegać musi wszelkim bezprawiom żołd” 
niórzy, którzy ustawicznie tańczą, pija, kradną 
i rabują , czemu on bynajmnićj przeszkodzić 
nie może. Słowem, w mieście zupelny bez- 
rzad panuje. Słychać, iż ci rabusie wybrali je- 
dnego z pośród siebie, który imioniem ich przy” 


rzekł ponluszeństwo, jeżeli im wszelkie popeł- 
nione zbrodnie przebaczonemi będa, a w prze- 
ciwnym razie odgrażaja się, że wszystkich mie- 
szkańców wymordują i miasto Maurom oddadzą. 
Straszne jest położenie gubernatora i mieszkań- 
ców, gdyż każdój chwili narażeni są na niebeg- 
pieczeństwo paść ofiara rozbesiwionego i winem 
upojonego Żołdactwa. Wojsko składające zało- 
gg w Alhacemas należy do hatalijonu Ceuty ; 
otrzymywało żołd swój aż do końca miesiąca 
czerwca, a miasto dóstatecznie było w żywność 
zaopatrywane. Miówią, iż komendant jeneralny 
napisał do jeneralnego kapitana w Granadzie i 
doniósł mu o zaszłych wypadkach. Ten na czele 
pewnój ilości wajska wyruszył natychmiast do 
Malagi, gdzie także wojsko stojące w témže mie- 
ście i okolicach przyległych do siebie ściągnąć 
zamyśla. Niewiadomo jere/e dotychczas, co było 
właściwie przyczyną lub pobudka tego Żołnićr: 
skiego buntu.c 


Wielka Brytanija i Irlandyja. 


Londyn d. 40go lipca. Czynią już przy- 
gotowania do podróży księcia Alberta do 
Niemiec, dokąd JitMość z licznym dworem po- 
jedzie. 

Miejsce w mianéj w Tamworth mowie Sir Ro- 
berta Peela, w któróm powiada, że rewolu- 
cyja francuzka z r. 4830 dała popęd do wszel- 
kich dobro Anglii uniebezpieczejących nowości, 
wywołało dobitne odpowiedzi ze strony pism 
miaisteryjałnych i Jliberaloych. J tak Sun po- 
wiada: »Sir Robert Peel twierdzi, Że przez o= 
statnia rewolucyję francuzka powstała w Anglii 
chęć do nowości, podczas gdy przeciwnie wola 
i mądrość boska obalila pełoe uchybień insty- 
tucyje. Sir Rob. Peel twierdzi dalćj, że zwy- 
cięztwo władzy fizycznój nad władzą konstytu- 
cyjna, włożyło nań obowiazek wystąpić przeciw 
szałowi nowości, podczas gdy jak wiadoino tylko 
zamachom niekonstytacyjnym z potrzeby prze- 
mocą opór stawiono. Taka niedyskrecyja Sir Rob. 
Peela jakież wrażenie uczynić może u naszych 
sąsiadów , na których przyjaźni przecież nam za- 
leżóć powiono. Zresztą we Francyi nie przemoc 
fizyczna ale moralna stawia szczęśliwy opór po- 
tędze rządu, któryto przykład, jak spodzićwa= 
my się, dozna i u nas naśladowania, akoro Sir 
Robertowi i jego przyjaciolom kKonserwacyjnym 
wpadłohy na myśl pójść za tym wzerem, który 
on tak chwali i podziwia.e 

W Irlandyi używali Torysowie wszelkich sit 
swoich, by przy wyborach uzyskać tam więcćj 
niż zwykle głosów; tym czasem zdaje się, ŻE 
się im wszelkiemi usiłowaniami dotąd nie po- 
wiodlo, osiagnać pomyśloy dla siebie akutek. 
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Fismo irlandzkie Cork Southern Reporter, o 
sposobie myślenia panującym w Irlandyi wyraża 
się następującemi słowy: sJaż raz przyczyniliśmy 
się do uzyskania i utrzymania wolności w An- 
glii; chcemy to powtórnie uczynić. Gdyby nie 
Irlandyja i jéj zastępcy» bił reformy nie byłby 
nigdy przeszedł. Gdyby nie Irlandyja i ielandzcy 
czlonkowie parlamentu . bil reformy byłby już 
dawno odwołanym. Większość angielska prze- 
ciw nam bynajmnićj nas nie obchodzi; utrzy- 
mamy większość irlandzką w sprawie wolności. 
Jesteśmy narodem serca wzniosłych dążeń i śmia- 
łego umyslu; chcemy jak zawsze wspiśrać An- 
glija w jéj walce o sprawiedliwość i wolność. 
Lecz gdy upadnie, to jesteśmy, to powinniśmy 
być gotowi do użycia wszelkich środków, jakie 
są w mocy woinych mężów, by bronić ich nie- 
podległości i religii, ich ojczyzny i honoru,< 

fiomodor Napier w lHście do Mehmeda 
Alego i Boghos Beja zrobił energiczne 
przedstawienia przeciw ograniczeniu wolności 
handlu w Egipcie i zatrzymaniu popisowych z Sy- 
ryi Zarzuca obom, że mu słowa nie dotrzy- 
mali i oświadcza, że jeźli danych przyrzeczeń 
nie wypełnią, Basza Egiptu mieć będzie w nim 
tak równie zaciętego osobistego nieprzyjaciela, 
jak miał dotad przyjaciela. Komodor daje nawet 
do poznania, że może łatwo pokazać się raz 
jeszcze w Alexandryi, gdyby w powrocie z Syryi 
będacy syn jego nie doniósł mu o uwolnieniu 
wszystkich Syryjczyków z niowoli. Potóm wy- 
łożył Baszy, jak niedorzecznóm jest jego usiło- 
wanie utrzymania monopolów swoich na prze- 
kor traktatom i postanowieniu mocarstw sprzy” 
mierzonych; przedstawił ma, że siemia lniane 
nie jest taką potrzebą Życia, bez którćj zupeł- 
nie obejśćby się można, iże Pasza nić ma roz- 
sądnego pówedu zakazywać wywóz onegoź, ze 
względu ma potrzcby następnego roku; słowem 
powiada mu, że ludowi egipskiemu tak jak 
mu to Sułtan zaręczył, powinno być wolno dla 
siebie kapować isprzedawać. Rasza miał juž od- 
powiedzićć na list ten, lecz treść odpowiedzi 
nia jest jeszcze wiadoma. 

Według gazety Aialta Times, wiadomości 
z Aden bardzo pomyślnie opiówają. ludność 
Szybko wzrasta i wraz z załogą wynosi już 42,000 
dusz. Zakładają tam warownio, budują gościńce 
i tym podobne. Za lat pięć będzie to miasto 
jednóm z największych i najbogatszych w Ara- 
bii. Arabowie spokojnie się teraz zachowują i 
przynoszą Żywność na targi. Według zeznań 
pewnego podróżnika francuzkiego, Anglicy mieli 
tupić port w Abisynii, w pobliżu Zeli, gdzie 
rancuzi mają swego ajenta konznlarnego. Przez 
teo port myślaso zapewne wyspę, bitóra An- 
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glicy kupili, gdy Francuzi małą przeciwległą 
wysepkę wzięli w posiadłość. 


Francyja. 


Paryż dnia 10. lipca. Wiele pism tu- 
tejszych wyraża zadziwienie, dla czego ministe- 
ryjum Wigów nie usnnęło się dotad, lecz chce 
jeszcze przed zgromadzony parlament wystąpić, 
podczas gdy teraz nikt już nie watpi, Że Tory- 
sowie zwycięztwo odniosą. Pisma te nie zdają 
się znać etykiety parlamentarskićj, jaka w Angliż 
panuje. Ministrowie nie sa tam upoważnieni 
wierzyć, Że wyborcy i wybrani, trwać bedą 
uporczywie przy zdaniu, jakie z początku oświadą 
czyli, i którego nie zmodyfikowali aż do zgro- 
madzenia się parlamentu. Dopiéro piórwsze gło- 
sowanie nowcgo parlamente przyjmą za stanow- 
czy wyraz woli paradu, 

Partyja radykalna przez różne organy swoje 
(dzienniki National, Journal du Peupie, Revue 
du Progres) otworzyła subskrypcyję na wysta- 
wienie pomnika dla deputowanego 
Garnier Pagés. W programie nazwano go 
jednym z najznakomitszych reprezentantów fran- 
cuzkićj demokracyi, który był również poważa- 
nia godnym tak dla publicznych jakotóż prywat- 
nych cnót swoich, a więc i pomnik powinien 
być przez wzniosła pojedyiczość tak reprezen- 
tanta luda jakotóż jego godnym. Komitet, któ- 
remu kierunek tym pomnikiem narodowym po- 
wierzono, sklada się z członków izby deputowa« 
nych pariyi demokratycznćj. 

—— dnia 11. lipca. Słychać, że nowa 
pożyczka zawarta będzie w połowie września i wy- 
niesie tylko 250 milijonów. Według najnow- 
szych wieści ma być zaciągnięta za pośredni- 
ctwom pana Rothechilda, ponieważ po- 
borcy jeneraini jéj zrealirowaniem zająć się nie 
mogli. 

Głoszą, Że hrabia Flahaut mianowanym 
został ambasadorem Vrovcyi w Madrycie. 

—— dnia 12. lipca. Depesza pana Bour- 

neney, sprawującego interesa franecuzkie 
w Londynie, nadeszła wczoraj do pana D uch a- 
tel, który zdaje sig, że w czasie krótkićj nie- 
obecności pana Guizota objął kierunek spraw 
zagranicznych. Słychać, że przywiczła ministe- 
ryjum francuzkiemu wiadomość, jeko admini- 
ztracyja torysowska wedlag wszelkiego do prawdy 
podobieństwa, będzie za dni kilka uorganizo- 
wana. Głoszą, že ministeryjum Wigów dla 
uchylenia się od interesów, oczekuje tylko chwili, 
w którój okarałaby się istotna większość na ko- 
rzyść jego przeciwników. Sir Robert Peel 
mial już z swymi przyjaciolmi wejść w poroza- 
mienię oehlad nowego gabinetu, Jednakże kilku 


zaaczniejszych przewodców pavtyj pić ma nale- 
żóć do téj kombinacyi; między ionymi lord 
Wellington i lord Lyndhurst, którzy 
dla podeszłego wieku do nowćj administracyi 
wejść nie chcą. Słychać, Że Sir William F ol- 
let ma zostać lordem kanclórzem, Sir J. Gra- 
ham gubernatorem ladyj, lord Aberdeen 
anipistcem spraw zagranicznych, lord W h arn- 
cliffe lordem namiestnikiem Irlandyi, a lorda 
Granville ma w Paryżu lord Stuart do 
Rothsay zastapid. Sprawia tu niejakie za- 
dziwienie, że ministeryjum francazkie tak po- 
myślne dla siebie rokuje nadzieje ztój zmiany, 
która przyjaciół Francyi bynajmnićj przy stórze 
rzuda angielskiego nie umieści. 

Wysłano wczoraj kilka depeszy telegraficznych 
do Tuluzy. Dzisiaj słychaś, Że miuisteryjam 
nakazało pauu Mahal, by dalćj przodsiębrał 
apis ludności. Liczne oddziały wojska wypra- 
wiono zarazem do tego miasta. 

Zapalony republikanin p. Armand Marrast 
obliczył w liście z Londynu pod dniem 7. lipca, 
ile kosztuje w Anglii kandydata, gdy chce być 
do izby gmin obranym. Hoszta wynoszą 247,500 
fr. i pie są bynajmnićj przesadzone. 

Według doniesień z Algióru z d. 30. czerwca, 
książę A umale do dalszych obrotów wojennych 
w Afryce należóć nie będzie. Cićrpion mocno na 
febrę, którćj dostał w ostatnićj wyprawie. Skoro 
przyjdzie do zdrowia, uda się z powrotem do 
Paryża. 

Belgija. 


Bruxella, dnia 43. lipca. Od dni os- 
miu w calym kraju zebraly się Stany prowincy- 
jonalne, które stosownie do ustaw, corocznie 
piérwszych dni lipca zgromadzać się zwykły. 
Roczne sprawozdania, które im od ich nieusta- 
jacych wydziałów przedłożone zostały, udowod- 
miaja ita raza postęp, jaki kraj ten we względzie 
materyjalnym uczynił. 


Szwajcaryja. 


O dalszych rozprawach Sejma związkowego 
donosi list z Berny pod dniem 9. lipca: »Wezo- 
raj odbyło się trzecie posiedzenie. Prezydent 
związku udzielił dostojnemu zgromadzeniu noty 
poselstwa tessyńskiego z dnia 3. lipca, m którćj 
okazuje się, Ze rząd obalić, przytrzymać posel- 
stwo, a pićrwszego posła pułkownika Luvini 
zamordować chciano. Pomiędzy buntownikami 
mialo być wielu obcych drwalów, którzy już od 
dawniejszego czasu w kantonie przebywali. Spo- 
kojność i bezpieczeństwo zostały znowu przywró- 
cono, powstańcy po niepowiedzeniu się piérw- 
mego zamachu siraciłi do dalszych odwagę, pod- 
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dali się po najwiękazćj części i powydawali swych 
przewodców , a pograniczne władze austryjackie 
pomagały z sąsiedzkićj przyjaźni w chwytaniu bu- 
rzycieli spokojności. Teraz według przepisu 
ustaw sąd doraźny odbędzie się z buntownikami, 
a wysłane wojsko spokojność w zbuntowanych 
okolicach ustali. 

Berna dnia 8. lipca. W obradach o spra- 
wie klasztorów argowskich , jak dalece takowe 
dzisiaj się odbywały, u większćj części majacych 
mowy widocznie odznaczała się wzmagająca się 
niechęć dla Argowii. Kanton Zurych powtórnie 
do pojednania skłonnym się okazał. Wniosek 
jego opićwa w ten sposób: Raz jeszcze wezwać 
kanton Argowii, by w danym terminie, pp. do 
końca lipca, uczynił zadosyć uchwale nadzwy- 
czajnego Sejmu iswój wyrok zniesienia klaszto- 
rów pogodził z artykułem 12. sprzymierza związ- 
kowego. — Do tego łagodnego zdania Zurychu 
poselstwo Lucerny przychylić się nie może. Kan- 
ton ten uważa ostatnia uchwałę wielkićj rady 
argowskićj za wyszydzenie Sejmu. Ten nie po- 
winiea dłużój prosić, lecz grozić i rozkazywać. 
nia 9. lipca. Sejm po załatwieniu 
obrad osprawie argowskićj, zamienił w uchwale 
wniosek kantona Zurych 13 całemi i dwoma pół- 
głosami. Uchwała brzmi w ten sposób: »Ż za- 
trzymaniem uchwały sejmowćj zdnia 2. kwiet- 
nia wezwać kanton Argowii, by takowę nie- 
zwłocznie wypełnił i jeszcze w ciagu miesiąca 
lipca o poczynionych krokach zdał sprawę Sej- 
mowi.a 

Z 'Tessyna donoszą pisma szwajcarskie: »Ad- 
wokat Nessi, przewodca buntowników, został 
dziś z-rana o godzinie 10. na publicznym placa 
rozstrzólanym. Małżonka tego młodego adwo- 


—— 


„kata wraz z córeczką swoją, rzuciła się na pu- 


bliczaym placu do nóg pułkownika Luvini, 
błagając go ze łzami rozpaczy o ułaskawienie 
męża. Luvini płakał znia razem, lecz o- 
świadczył, že o ułaskawienie starać się nie może, 
bo sam naraziłby się na śmierć nieochybną. 
Mieszkania przewodców buntu zrabowano ispa- 
lono. Więzienia są przepełnione. Zapał milicyi 
i strzelców dószedł do najwyższego stopnia. — 


Królestwo Folskie. 
— Z Warszawy d. 9. lipca, — 


Dnia 25. czerwca r. b. o godzinie 11tćj zrana, 
odbyła się w Kaliszu uroczystość odkry- 
cia pomnika, wzniesionego z najwyższogo roz- 
kazu, pa pamiątkę powtórnćj w tém mieście 
bytności lego Król. Mości Fryderyka Wil- 
helma Igo liróla Praskiego i połączenia tam- 
że w obozie wójsk cesarsko - rossyjskich i kró- 
lewsko-pruskich. Obchód tój uroczystości doa- 
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pełnionym został w obec Księcia Warszawskiego 
hrabi Paskiewicza Erywańakiego, 
jenerał- feldmarszałka, namiestuika król. Świe- 
tay orszak Jego Itsiażęcój Mości „SHadał się 
ze znakomitój liczby jeneralów, wyzszych i niż- 
szych oficórów, tak wójsk cesarsko - rossyjskich , 
jako teź królewsko-pruskich, którzy na ten so- 
lenny obchód umyślnie z Prass przybyli. Wszy- 
stkie oddziały wójsk cesarskich, piechoty , jazdy 
i artyleryi, na około Kalisza konsystujące, i 
na tę uroczystość zebrane, stały pod bronią. 
Wiele znakomitych osób i licznie zgromadzony 
z miasta i okolic lud, były świadkami odbytćj 
uroczystości. Na catórech stronach pomnika 
umieszczone napisy w języku rossyjskim , które 
w dosłownóm tłumaczeniu są następującój treści: 
Na jednej stronie : 
Wiernema Przyjacielowi i Sprzymierzeńcowi 
CESARZÓW WSZECH ROSŚSJI 
Alexandra Igo i Mikołaja Igo 
Pruskiemu Fryderykowi Wilhelmowi 
HImu. 
Na drugicj: 
25. Marca 1813 roku, 
Fryderyk Wilhelm IIL Król Pruski 
w Kaliszu zawarł 

z Cesarzem Wszech Rossyi Alexandrem lszym 

sprzymierze dla oswobodzenia Europy. 

Na trzeciej: 
31. Sierpnia 1835 roku. 

Powtórne połączenie rossyjskich i pruskich 
wójsk pod Kaliszem, po 20-letnim pokoju utrwa- 
lonym ich zwycięztwami , odbyte w obecności 
Cesarza Wszech Rossyi MIKOŁAJA Igo i Króla 
Pruskiego FRYDERYKA WILHELMA Ilgo. 

Na czwartej : 

Niech błogosławi Wszechmocny BÓG sprzy- 
mierze i przyjażń Rossyi z Prusami, dla pokoju 
1 pomyślności obu narodów i dla postrachu 
wspólnych ich nieprzyjaciół. 


Królowi 


W wydanóm niedawno sprawozdaniu z prze- 
szłorocznych czynności Banku polskiego, o czóm 
juź doia G6go maja r. b. na posiedzeniu publi- 
pa szczegółowo wspomniano, czytamy co na- 
ooie: »Fabryka papićru w Jeziernie dostar- 
ŚR. a W roku zeszłym papićru na sprzedaż bli- 
A za milijon zł. pol. i po odtrąceniu procen- 
rk, włożonego kapitału uczyniła czystego do- 
w a około 10,000 zł. pol. Fabryka machin 

olcu sprzedała w roku zeszłym 10 machin 
la a między któremi jednę o sile 60 koni, 
hdd = machin do fabrykacyi sukna, 10 pras 
„ orausicznych, 16 aparatów gorzelnianych, a 257 
innych podobnych aparatów i machin, z któ- 
rych wiele poszło do Rossyi, Austryi i Pruss. 


Najpiękoiojszóm i najwięcćj odznaczającćm się 
dziełem tój fabryki było ośm lanych lwów na 
pomnik na Saskim Placu , których wykona- 
nie jest w istocie zadziwiajacóm. Z kopalo wy- 
dobyto r. z. 205,000 cetu. surowcu, przeto o 
30,000 cetn. więcćj niż r. 1839; kutego żelaza 
zrobiono 53,140 cetn., przeto o 11,000 cetn. 
mniój niż w roku zeszłym. W Suchedniowie 
pozakładano warsztaty mechaniczne, które oprócz 
gożdzi w znacznój ilości, dostarczyły także pil- 
ników, i wiele innych podobnych wyrobów, do- 
tąd z zagranicy sprowadzanych. W Białogoniu 
z powodu zwiększającego się znacznego odbytu 
na blachę żelazna, zaprowadzono na jćj wyra- 
bianie nową machinę parową. Blachy cynkowej, 
którój odbyt niezmiernie się powiększa, wyro- 
biono w daleko większćj niż dotychczas ilości ; 
roku zeszłego dostarczono jój 23,000 cetn., pod- 
czas gdy rokiem piórwićj zrobiono tylko 16,000 
cetn. Z żup solnych w Ciechocinie, mimo mo- 
krego a zatóm niepomyślnego roku, wydobyto 
88,800 cetn. soli; przeto o 8300 cetn. więcćj 
niż r. 1839, a o 40,000 cetn. więcćj niż r. 1838. 
Ostatnióm przedsiębierstwem poddanóm pod głó- 
Wwny nadzór Banku, jest kolój żełazna, przy któ- 
rój roboty ziemne już znacznie posunięto.< 
zzo O FE 
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Wiadomości handlowe i przemysłowe. 
(Z korespondeneyi prywatnej.) 


Wiedeń, d, 10. lipca 1841. Od niedawnego 
czasu giełda nasza jest w wielkióm poroszenio. 
Wszelkie papióry spadają znacznie. Upadek tu- 
tejszego wielkiego domu handlowego przeraził 
okropnie świat handlowy ; okoliczność ta łącznie 
z powszechnóm przesileniem pićniężnóm, zni- 
żyła bardzićj jeszcze kurs papiórów rządowych. 
— Ale jeszcze więcej spadają akcyje przemysło- 
we, a Bzczególniój też akcyje kolei północaćj za 
akabądź cenę w obieg idą. A nawet i akcyje 
kolei rabskićj, mimo że kolei tćj od czasu jak 
otworzona tak świetnie się powodzi, nie mogą 
się podźwignąć. Tylko losy Esterhazego trzy- 
mają się dość dobrze, co dowodzi że papićry te 
w dobróm są ręku. 


Kraków. Ceny zboża na naszój targowicy pu- 
blicznćj dnia 6go lipca r. 1841, były wedlug ja- 
kości następujące: korzec pszenicy od 45 zł. 21 
gr. do 19 zł. 15 gr., żyta od 13 zł. 24 gr. do 
46 zł., jęczmienia od 13 do 15 zł., owsa od 9 
zł. do 40 zł. 48 gr., grochu od 13 zł. 15 gr. 
do 16 złotych polskich. (Gaz krak.) 
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Warszawa d. 11. lipca 1841. Na ostatnich 
targach warszawskich płacono: za karzec psze- 
nicy 29 zł. 20 gr., żyta 17 zł. 23 gr., jęczmie- 
nia 16 zł. 14 gr., owsa 11 zł. 25 gr., grochu 
48 zł. 10. gr. pola. 

—— Murs giełdy warszawskiój z d. 
44. lipca : Listy zastawne (bez kuponu) 97 zł. 
44 gr.; listy zastawne nowe 96 zł. 24 gr. — 


Dukaty holenderskie nowe 19 zł. 18 gr. pols. 
(Gaz, Warsz.) 


Gdańsk dnia 9. lipca1841. W początku tego 
tygodnia, obrót zboża, a nadewszystko pszenicy, 
był na naszćj gieldzie zbożowćj dość znaczny; 
atoli w ostatnich dniach już słabićj iść zaczęło, 
*— a lubo doniesienia z Anglii nie pogorszyły 
się, przecież pokup ustał, co temu przypisać 
można, Żeśmy tu z cenami za nadto się wysu- 
nęli, i teraz czekać musimy, aż zagraniczne targi 
nam w tój mierze wyrównają. 

(Preussisehe Handl, Zeitung. 


Szczecin d. 42, lipca 1841. Na pszenicę 
ciagle jest pokup i to po cenie nieco podwyż- 
szoućj. Ciężkiego ziarna poszukują najwięcćj, 
ale że właściciele bardzo się trzymają, dla tego 


tylko lżejsze ziarno w handel idzie. 
(Preus, Handl, Zeit.) 


Wrocław dnia 10. lipca 1841. W skutek 
ostatnich kika pomyślnych póczt z Anglii, po- 
kup pszenicy i u nas polepszył się, a ceny 
jej poszły nieco w górę. 

Dopytywaniesię o wełnę, od jarmarku czer- 
wcowego ustało. Kupujacy zaczynaja niższe po- 
dawać ceny. Najłatwićj jeszcze zbyć wełnę ja- 
gnięca w gatunku średnio-cienkim i średnim, 
na cene 60 do 80 talarów za cetnar; zaś cień- 
sza wełna jagnieca pić ma teraz pokupu. 

(Preus, Hand, Zeit.) 


Berlin dnia 16. lipca 1841. W przeszłym 
tygodniu obrót pszenicy na wysyłkę do Ham- 
burga, był znowu Źwawy,' a przy ciagle podno- 
szących się cenach, spekulanci nasi chętnie ją 
z rąk puszczali: atoli za madejściem ostatnich 
wiadomości z Hamburga, chęć kupna nieco 
ostygia. (Preus. Haodi, Zait.) 

Hamburg d, 43. lipca 4841. Dowozy psze- 
nicy, przy wysokićj wodzie, były u nas od 
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ostatnich ośmiu dni dość znaczne. Pokup był przez 
ten czas wcale żwawy, i po cenach nieco pod- 
wyższonych. 

W handlu wełna, od ostatnich jarmarków, 
zupełną mieliśmy tu ciszę; — atoli powszechna 
jest nadzieja, że w przyszłym miesiacu Żwa- 
wićj iść zacznie. (Preus, Hand, Zeit.) 


Nowe udoskonalenie dagerotypii 


przez samego I)aguerra zrobione, 
C Wiener-Zeitung Nro. 189.) 

Na posiedzeniu paryskićj akademii umiejętno- 
ści dnia 28go czerwca r. b., udzielił p, Arago 
opisu nowego odkrycia pana Daguerre, prowa- 
dzącego za sobą nowe udoskonalenie dagerotypii; 
które na tém właściwie zależy, Że prócz chemi- 
cznego działania, zachodzi jeszcze i działanie 
eleluryczne. 
myśl, czyliby elektryzowanie płyty najodowanćj 
nie uczyniło ją jeszcze wraźliwsza na światło; w 
którymto celu udzielił plycie iskry eloktrycznćj, 
bacząc na to, aby w czasie przepływu elektry- 
czności, ciemnia optyczna (camera obscura) by. 
ła odosobniona. *) I w samćj rzeczy, skutek prze- 
wyższył oczekiwanie; — plyta stała się tak bar- 
dzo na działanie promieni światła wrażliwa, że 
jéj wcale juź nie było można użyć, albowiem 
nawet i bardzo krótki czas, którego potrzeba by- 
ło do usunięcia zasłony (diaphragme) sprawił na 
obrazie niejakie nierówności, Daguerre, aby 
temu zapobiedz, użył zamiast jodu, innćj mnićj 
wrażlinćj substapcyi, a dzisiejszy jego sposób 
zależy na tém, Że płyte ta substancyją powleczo- 
na, do ciemni optycznćj wkłada, i w tćj samej 
chwili, w której ma obraz chwytać, puszcza na 
tę plyte iskre elektryczna, W tym nieskończenie 
Krótkim czasie, który pan Talbot na milijono- 
wą część sekundy podaje, obraz juź jest schwy- 
cony. — liorzyści tego nowego wynalazku bar- 
dzo są widoczne: jednakże musimy tu dodać, że 
panu Daguerre, jak sam wyzneje, próby te je- 
szcze nie ze wszystkióm się udały. 


*) Odosnbnić (isoler) w nance elektryczności, jest to 
przecieć związek z wszelkiemi dobremi przewo- 
dnikemi elektryczności, — co za pomocą podsta- 
wek śklannych, przez wieszanie na sznurkach 
jedwabnych i t. p. zwykle się dzieje. 

(Przyp. Red. Gaz, Lwow.) 


(Do tego Nru. Gazety dolaczony jest Ner. 30. Rozmaitości.) 
A W OOOO POOR OO ZE ROEE Z W O AE O Z DO WE 0 O EE PO A RETE 
Pedasktor F. N. IKamiaski, — Nokładem spadkobierców Franciszke Krettere, 
(Drukiem Piotra Piliera we Lwowie) 


l tak: pan Daguerre wpadł na’ 
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Dodatek nadzwyczajny do Nru 86. Gazety Lwowskiej. . 


(1) 
dla właścicieli zakładów 
CUKIERNIE 
dla sadzących buraki, 
cykoryję i kartofle, 
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Wiadomość nader ważna 
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| fit urządził bardzo korzystne narzędzie do zmiękczenia i spulchnienia ziemi 
pod kartofle, tudzież drugie narzędzie do buraków icykoryi, za pomocą których obejść 
się można bez plewienia i okopywania motyka, — sadzac jednak te rośliny za markie- 
rem w rzędy. Tém narzędziem, parą końmi, jednym parobkiem, i małym chłopcem od 
koni, można dzieńnie opleć, zmiękczyć i spułchnić na 8 do 10 cali głębokości tak rozle- 
łą przestrzeń ziemi, Że nawet sto ludzi dzieńnie tak doskonale tćj czynności nie sa w 
stanie uskutecznić; także obrzynanie łęcin z buraków, wykopanie tychze i cykoryi, ma- 
szynką przy sile koni uskutecznić można, w którym to razie każden robotnik trzy ra- 
zy tyle niż dotychczasowym sposobem zrobi; zaś kartofli za pomocą tego nowego szyb- 
kiego sposobu kopania, drugie tyle uzbićrać może. Łatwo tedy každen sobie wystawić 
potrafi, jak nieocenione korzyści zyskuje się, a to: we względzie ludzkości, w ulżeniu 
pracy, w oszczędzeniu tak znacznych kosztów na robotnika, w dwa razy większym plo- 
nie, czego podpisany na kartoflach doświadczył; tudzież w zachowaniu tych roślin wcze- 
Śniejszćm, a tem pewniejszćm od zepsucia, a nareszcie w uzyskaniu więcćj czasu do 
wcześniejszego ułatwienia wszelkich czynności gospodarskich, 

Przy tém podpisany oświadcza, Że jeżeli kto w tutejszych ces. król, krajach 
Galicyi urzędownie udowodni, Że do tego czasu lepsze narzędzia do wykonania tćj 
Czynności w używaniu posiadał, i takowe przez znawców agronomii za lepsze i korzy” 
stniejsze uznane zostaną, to w takim razie 
a d 2 VR af R « 
tysiąc złot. rćńsk. w zakład «stawi. 

Modele tych narzędzi, jako tćż informacyję sposobu użycia, na każde Żądanie 
właścicieli dóbr ziemskich bez najmniejszćj pretensyi dla dobra powszechnego z naj- 
„większą chęcia u podpisanego w Starem Siole w cyrkule brzeżańskim udzielone 
-Osta 

na, | " 
Ferdynand Truszkowski. 
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Bardzo-ważna-wiadomość 
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dla wiaścicieh gorzelń. 
Niżćj podpisani obywatele lwowscy i majstrowie kotlarscy 
oznajmiają niniejszóm : iż właśnie co nabyli od pana 


Schwartza tajemnicę i przywilej 
robienia dla Galicyi jego aparatów, 


które spełniając wszelkie warunki gorzelnictwa do wysokie- 

go stopnia doskonałości doprowadzonego, w krajach nie- ` 
mieckich tak dalece się upowszechniają, że dotąd już ich do 
250 pozaprowadzano. Ani wątpić, że aparaty te, dające się 
użyć w gorzelniach największych rozmiarów, zasługują na 
pićrwszeństwo przed wszysikiemi innemi dotąd znanemi. 
Budowa ich zupełnie nowego pomysłu , różni się całkiem 
od dotychczasowych aparatów. Wydaja one wódkę i oko- 
witę aż do najtęższego spirytusu, zupednie wolne od olej- 
ku swędnego i bez wszelkich niedogonów. Prócz wielu 
innych nieporównanych zalet, posiadają i tę wielka dogo- 
dność , że je bardzo łatwo czyścić można, gdyż nie' ma przy 
nich ani wężów, ani tóż talórzy, w którychto zakradająca : 
się nieczystość jest zwykle przyczyną swędności wódki. 
Nareszcie i tego pominąć nie możemy, że aparaty te są 
bardzo tanie. | 


Bliższą wiadomość udzielaja niżćj podpisani i zarazem 
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przyjmują obstalunki. — Lwów dnia 14. lipca 1841. 
Jan Wentzel, Karol Wentzel, 
przy ulicy Niższćj Ormiańskiéj Nr. 345. przy krakowskiem przedmieściu Nro. 
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